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W Warszawie, rocznie rs. 5 kop. 40— kwartal- 
nie z odnoszeniem do domu rs. 1 k. 35. — na Pro
wincji. rocznie rs. 7 k. 20,— półrocznie rs. 3 kop* 
60,— kwartalnie rs. 1 kóp. 80.

Prenumerować można we wszystkich księgar
niach i kantorach pism perjodycznyeh.

Redakcja
I E K SP E D Y C JA  GŁOW NA

tymczasowo przy ulicy D łu
g iej, Hotel Polski.

A G E N C JE  GŁÓWNE:
W  Petersburgu, vr księg. B. M. W olffa,— w W ilnie,w ks. J. 

Zawadzkiego, w Odessie, w ks. G. Rousseau, w Żytomierzu 
w ks. K. Budkiewicza— w Krakowie, w ks. D . E . 1'riedleina, 
we Lwowie, w ks. K. W ilda,—w Poznaniu, w ks. E. W . Cza
pińskiego, —  Ogłoszenia przyjmują się za opłatą 6 kop. od 
wiersza lub za jego miejsce. —  D o ogłoszeń mogą byli do
dane próby w naturze. ____________________________

O D  R ED A K C JI. j  G .W erth em  a sekurator generalny, mekler przysięgły wekslowo- 
| towarowy przy Giełdzie warszawskiej i S. Czarnowski redaktor 

odpowiedzialny. Komitet stale czuwać będzie nad rozwojem 
T yg o d n ik  P r z e m y s to w o - H a n d lo i v y  w kwartale III-cim  i postępem czasopisma naszego, 

r. b.. wychodzić będzie jak dotąd co p o n ied z ia łk i. T y g o d n ik  prenumerować można bezpośrednio w Redakcji,
Redakcja nie zmieniając zasadniczego, tak wszechstron- i oraz we wszystkich krajowych i zagranicznych księgarniach 

nego i bogatego programu, dokłada ciągle gorliwych usiło - i kantorach czasopism za opłatą: 
wań, by pismo to uczy-
nić organem praktycz 
nym, żywotnym i dla 
każdegoświatłego przed
siębiorę y, zarówno jak 
technika, niezbędnym.

W obszernych arty
kułach wstępnych, Ty
godnik podnosi i poru
sza najważniejsze bie
żące kwestje ruchu na
szego ekonomicznego; 
dalsze artykuły większe 
i mniejsze, trak tu ją  na- 
przemian specjalnie naj
ważniejsze gałęzie prze
mysłu krajowego, jak: 
mechaniczny, cukrow
niczy, gorzelniczy, my- 
dlarstwo, farbierstwo i 
t. d. i t. d. Rozmaito
ści, Korespondencje, 
Sprawozdania polity- 
czno-finansowe, W ia
domości bieżące— do
pełniają treść pisma 
w szczegółach; Prze
glądy literatury  poda
ją  dokładną najświeższą 
bibljografję i treść wa
żniejszych dzieł te-

W  W  arszaw ie: 
Kwartalnie Rs. 1 k. 35, 
Półrocznie rs. 2 k. 70, 
Rocznie rs. 5 kop. 40.

N a  prowincji: 
K w artaln ie rs. 1 k. 80, 
Półrocznie rs. 3 k. 60, 
Rocznie rs. 7 kop. 20.

W szelką korespon
dencję i przesyłki pie
niężne adresować nale
ży: W -żny Bruno Cie- 
mniewskl Warszawa, 
Hotel Polski.

WARSZAWSKIE

A N K I
prjwatne.

Eig. 56 Żniwiarka „Buckeye'1
chnicznych polskich, niemieckich, francuzkick; Tabele kursów j w samej Warszawie aż trz y 
giełdy i ceny produktów podawane są w każdym numerze.

Obok zapewnienia pomocy odpowiedniego koła spółpra- 
cowników specjalnych, ustanowiliśmy K om itet redakcyj
ny, który składają: pp. B . W aw nikiew icz b. prof. Szkoły 
Głównej warszawskiej technolog, J .  Jeleński ekonomista,

Rnch ekonomiczny, 
rozwijający się u nas 
w ostatnim czasie, po
wołał między innemi 
do życia i banki publi
czne. W  krótkim sto
sunkowo czasie, bo 
w przeciągu la t dwóch 
(od r. 1870), powstały 

tego rodzaju instytucje. 
Objaw to bądź co bądź ważny i pocieszający. O ile bowiem
z jednej strony dowodzi, że stęp iały  długo zmysł nasz ekono
miczny budzić się przecież poczyna,— o ty le z drugiej wskazuje 
że równocześnie z tern— nie pom ijam y najpłodniejszego kierun
ku,—solidaryzowania mianowicie dwóch podstawowych, wszel-

M  26 Warszawa, dnia 18 (30) Czerwca 1873 r. Rok II.
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kiej produkcji czynników:—kap ita łu  i p racy . Banki bo właśnie, 
w kierunku tym, najważniejszą odgrywają rolę;— one raczej 
służą tu za pośrednika, za zasadniczą łączności tej sprężynę. 
Zbliżać posiadaczy kapitałów wolnych, z tymi którzy takowe 
chcą i mogą pożytkować w pracy— oto idea banków. A ten zaś 
sam  już punkt wytyczny, to samo raczej, najtreściwsze określe
nie ich celu, wskazuje zarazem i ich najogólniejsze znaczenie. 
Bank publiczny uwzględniać wprawdzie musi i korzyści jedno
stki, musi mieć na uwadze powodzenie założycieli i przewodni
ków, lecz przedew szystk iem  pracuje on dla ogółu k lientów ,— 
m a na eelu korzyść społeczną. Inaczej mówiąc, bank nie mo
że być narzędziem spekulacji, lecz promotorem uczciwej produ
kcji, jednym z najżywotniejszych czynników ekonomicznego ży
c ia —danej prowincji czy miejscowości—z której czerpie swe 
organiczne zasoby. W obec więc podobnego znaczenia banków 
publicznych w ogóle,—instytucje te  tem  większego interesu 
nabierają dla nas,— gdzie długo uśpiony przemysł owej właŚDie 
koalicji kapitału i pracy domaga się krzycząco, gdzie raczej 
w podźwignięciu produkcyjnych sił narodu, koalicja ta, stać się 
może jedynym i najskuteczniejszym środkiem. To też przed
stawienie choćby w streszczeniu obrazu działalności, trzech 
funkcjonujących u nas w Warszawie prywatnych banków, nie 
powinno być dla czytelników naszych rzeczą obojętną. W strzy
m ując się zaś nateraz od obszerniejszych nad działalnością tą  
uwag, ograniczymy się głównie, na zestawieniu danych—obję
tych ostatniemi spraw ozdaniam i, jakie właśnie mamy przed 
sobą.

Zacznijmy od W  arszawskiego tow arzystw a wzajemnego 
kredytu .

Ze sprawozdania zatwierdzonego przez Zebranie ogólne 
w dniu 24 m arca r. b., a obejmujące pierwszy, towarzystwa ope
racyjny okres, t. j. od 9 kwietnia po koniec 1872 roku widzi
my następujące rezultaty:

Z dniem rozpoczęcia swych czynności (9 kwietnia 1872 r.) 
Towarzystwo liczyło 176 członków, z kapitałem poręczonym rs. 
984,200, obrotowym rs. 98,420. Z końcem zaś roku 1872 znaj
dowało się już uczestników 941—z kapitałem  poręczonym rs. 
3,522,800, obrotowym rs. 352,280. W  ciągu przeto 82/j  mie
sięcy przybyło 765 członków (przecięciowo przybywało po 95 
na miesiąc), z kredytam i rs. 293,140 kop. 90. Udział jednego 
członka wynosił w przecięciu rs. 3,744 kop. 74.

Z powyższej liczby członków korzystało z kredytu, a) oso
bistego, osób 856 na sumę rs. 3,274,350; b) hypotecsnie zabez
pieczonego osób 71 na sumę rs. 220,350, z zabezpieczeniem.te
go na kaucjach w sumie rs. 257,368 kop. 20; c) z zabezpieczone
go papierami publicznemi osób 6, na sumę rs. 12,600, z zabez- 
pieczenem papierów nominalnej wartości rs. 14,900 i d) na 
zasadzie poręczenia innej osoby odpowiedzialnej osób 8, na su
mę rs. 15,500. Od chwili założenia Towarzystwa po koniec 
1872 roku, zażądało kredytu osób 1514 na sumę rs. 6,372,600; 
z cyfry tej zmniejszono kredyty o rs. 1,343,300, zażądano za
bezpieczenia w papierach publ. od 292 osób na rs. 719,550, 
pozostało nieopłaconych wniosków 198 na rs. 524,350,— nie- 
zadecydowanych zaś jeszcze podań na rs. 262,600.

C ałkow ity  obrót po koniec 1872 roku wynosił rs. 
19,859,363 kop. 55. W p ły w  do kasy  wynosił gotowizną rs. 
6,833,630 kop. 82’/*, ż tego wypłacono rs. 6,725,560 kop. 5 1 , 
pozostało więc rs. 108,370 kop. 31'/*.

N a  rachunek przekazow y  wniesiono rs. 2,609,754 k. 10; 
wypłacono rs. 1,517,425 kop. 85 '/* ,— pozostało rs. 1,092,328 
kop. 12'/*.

K a p ita ły  złożone na lokację z term inem  3, 6, Iftb l2 -o  
miesięcznym, wynosiły rs. 183,508 kop. 13, z tego zwrócono rs. 
119,598 kop. 40,—pozostało rs. 63,909 kop. 73. Od kapitałów 
tych towarzystwo płaciło 4, b'f% do 6°/o rocznie, stosownie do 
term inu wymagalności.

W eksli skupiono  sztuk 5,522 na rs. 2,884,891 kop. 16; 
ż tego zapłacono sztuk 3,850 na rs. 1,762,277 kop. 09 ,—pozo
stało zatem  w portfelu z końcem roku sztuk 1,672 na rs. 
5,122,614 kop. 07. Przecięciowo dziennie dyskontowano 
weksli na summę rs. 13,355 kop. 98,— a średnia wysokość je
dnego zdyskontowanego wekslu wyniosła rs. 522 kop. 43. 
Zaznaczyć przytem wypada, że należność za weksle w pływ a ła  
ja k  najregularniej, z wyjątkiem jednego tylko  wekslu na rs. 
410, zakwestjonowanego przez indosenta, o który obecnie 
proces się toczy i na co suma rs. 500 zarezerwowaną została. 
O ile jednak rubryka ta, objaśniając nas dokładnie—przedstawia 
się zadawalająco, o ty le o innych znów pozycjach nie możemy 
tego powiedzieć. Mianowicie co do udzielonych pożyczek na 
towary, zaznaczono jedynie ogólnikowo, że takowe wynosiły rs.

, 69,721 kop. 2 1 '/.. Podług nas byłaby pożądaną wiadomość 
i więcej szczegółowa, a nade wszystko o ile też reprezentowanym 

był tyle ważny dla nas kredyt czysto rolniczy. Pożyczki na 
zastaw  papierów  publ. wynosiły rs. 82,319 kop. 3 4 ' / s . Ope
racje na rachunek bieżący i z korespondentami przedstaw iają 
cyfrę rs. 1,813,559 kop. 54'/*.

Z rubryki rachunku zysków  i s tra t widzimy, iż towarzy
stwo osiągnęło zysku brutto rs. 52,211 kop. 1 4 * Z tego wy
dano: a) na pensje urzędników, oficjalistów, lokal i t. d. rs. 9,633 
kop. 62, b) zarezerwowano na pokrycie zakwestjonowanego we
kslu rs 500, c) na amortyzację kosztów organizacji (rs. 2,268 
kop. 20) oraz wartości ruchomości (rs. 2,019 kop. 95), rs. 476 
k°P- 47 i d) na opłacenie procentów od sum Tow. powierzonych 
rs. 20,751 kop. 32. C zysty  zatem  zysk wynosi rs. 2 1 1 1 9  kop. 
73'/%. Z sumy tej zebranie ogólne uchwaliło wydanie: a) na 
wynagrodzenia członków Rady Zarządu Kom itetu wyborczego 
oraz Delegacji rewizyjnej rs. 2,975 i b) na fundusz zapasowy 
rs. 1,930 kop. 34'/* pozostałą  zaś resztę rs. 16,214 kop. 39 
przeznaczono na dywidendę dla uczestników , w stosunku rocz- 
nym 0,9°/o ich udziałów, czyli P°/0 od uiszczonych wniosków.

Z powyższego rezultatu, jeżeli z jednej strony widzimy 
zbawienne skutki zdrowo pojętej asosacji i samopocy sił, wspól
nym zjednoczonych celem, to z drugiej, przekonywamy się do
wodnie, że instytucja mimo pierwszego okresu istnienia —z epo
ki przeto najniebezpieczniejszej, bo że tak powiemv, próbnej 
stanęła już jednak na silnym i pewnym gruncie. Śmiało też 
twierdzić można, iż rozwijając się w odpowiednim stosunku, 
przynieść z czasem może olbrzymie społeczeństwu usługi. M i
mo to jednak, nie możemy pominąć tu , wyrażonego już zresztą 
i przez inne organy przekonania, że usługi te, tem  większego 
dosięgłyby znaczenia, a kraj tem  znakomitsze odniósłby korzy
ści, gdyby towarzystwo działalność swą zwróciło więcej i usil
niej w stronę rolniczego przemysłu. Ktokolwiek bowiem choć
by powierzchownie obeznanym jest, zd z is ie jsze m i okoliczno
ściami towarzyszącemi pracy rolniczej w ogóle, ten przyzna nie
wątpliwie o ile zwrot podobny staćby sio mógł zbawiennym. 
Zgodnie też z tą  myślą obstajemy najusilniej za wnioskiem 
„Ekonomisty11, wskazującym jako środek uzupełnienia w tym 
kierunku organizacji Towarzystwa, zaprowadzenie we wszy
stkich okręgach wiejskich  całego kraju K ółek  czyli Zw iązków  
solidarnych, która przedstawiając względem Towarzystwa zbio
rową odpowiedzialność za kredyty uzyskane dla pojedynczych 
członków K ó łka  i Toicarsystw a, oraz znosząc się z niem za po
średnictwem swych prezesów (Towarzystwu dokładnie znanych 
i przez toż akceptowanych), mogłyby wybornie pełnić wszystkie 
funkcje filij Towarzystwa ('). Doprawdy warto, iżby myśl pro
jektem  tym objęta, nie została tylko  projektem.

Z kolei rozpatrzmy się w pierwszem sprawozdaniu B anku  
Dyskontowego. Tu widzimy następujące rezultaty:

P ierw szy  okres czynności banku, obejmuje 15 miesięcy 
t. j. od dnia 1 października 1871 r. do 31 grudnia 1872 'r. 
W ciągu tego czasu całkowity kapitał zakładowy wynosił rs . 
2,OOO.OoO, (8000 akcyj po 250 rs.) K apitał ten wniesiony został 
w czterech terminach, tak, że wnioskiem pierwszym wynoszą
cym rs. 600,000 bank dysponował przez 15 miesięcy, d ru g ą  
takąż samą sumą przez 12 miesięcy, trzecią rs. 400,000 przez” 
9 miesięcy, czwartym nareszcie wnioskiem wynoszącym także 
rs. 400.000 przez 7 miesięcy.

C ałkow ity obrót kap ita łu  ze wszystkich operacyj Banku, 
w przychodzie i rozchodzie daje cyfrę rs. 178,838,717 kop. 84'/*! 
ogólny zaś obrót kasy rs. 62,882,342 kop. 55. Z tej sumy 
wpłynęło rs. 31,545,110 k. 83, w rozchodzie zaś rs. 31,337,231 
kop. 72. Z końcem roku 1872 pozostałość w gotowiznie w ka
sie, oraz na rachunku przekazowym w Banku polskim i innych 
bankach wynosiła rs. 359,516.

Rachunki przekazowe przedstawiają cyfrę rs. 7,275,153 
kop. 28 w przychodzie, i rs. 6,347,808 kop. 51 w rozchodzie.

K a p ita ły  na lokacji bezterminowej, 3-ch miesięcznej i 
dłuższej dosięgły rs. 841,011 kop. 60; z tego zwrócono rs. 
300,796,— pozostało na rok 1873 rs. 540,215 kop. 60. Od ka
pitałów tych bank płacił: od wkładów bezterminowych 4°/o, od 
innych,— względnie do terminów lokacji po 5, 5%  do 6%  
rocznie.

Skupiono weksli miejscowych  sztuk 5,893 na sume rs. 
3,909.843 kop. 67, z tego zapłacono sztuk 4,805 na” rs. 
3,061,836 kop. 96‘A; pozostało przeto w portfelu sztuk 1,088 
na rs. 847,979 kop. 70'/*. Przecięciowo dziennie skup dc cho
dził rs. 10,426 kop. 25, średnia wysokość wekslu rs. 663 kop.

0 )  E konom ista  z r, b. m iesiąc Marzec.
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47. W eksli zamiejscowych  w •walucie krajow ej skupiono za 
sumę rs. 2,257,006 kop. 80% ; z tego zrealizowano rs. 1,749,046 
kop. 31% , pozostało w portfelu na rs. 507,960 kop. 49. Ogólny 
zatem skup weksli w walucie krajowej wynosił rs. 6,166,850 
kop. 47% . Operacje w wekslach i monetach zagranicznych 
przedstawiają cyfrę rs. 3.626,637 kop. 10.

Papierów publicznych  nabyto za sumę 2,559,143 kop. 
0 4 '/ .,  sprzedano za rs. 2,348,966 kop. 70’ ». Z tego zysk wy
nosił: na różnicy kursu rs. 18,669 kop. 28, w procencie od pa
pierów tych rs. 13,225 kop. 24.

Pożyczki: na p a p ie ry  publiczne  wynosiły rs. 2,300,033 
kop. 06, na kosztowności rs. 192,206, na towary powierzone 
bankowi w komis rs. 835,030 kop. 54% .

W racając się do pozycji „skup weksli miejscowych11, za
znaczyć musimy w pozycji tej dziwną niezgodność cyfr. Szcze
gółowa tabela miesięczna podaje sumę skupu na rs. 4,006,149 
kop, 63; w obocznym zaś wykazie ogólnym cyfra ta  zmodyfiko
waną je s t na rs. 3,909,843 kop. 67. Co więc ma znaczyć 
różnica rs. 96,295 kop. 96?

Spojrzawszy za to na rubryki zaliczeń, przyjemniejszego 
doznajemy wrażenia. Urządzenie oddziału pożyczek na ko- 
sztcw ności je s t podług nas m yślą nader trafną i praktyczną . 
W  obec anormalnego ustroju u nas stosunków kredytowych 
w ogóle, w obec szeroko rozkorzenionego system u nadmier
nych procentów (Lchwy), pożyczki tego rodzaju nabierają donio
słego znaczenia. Publiczność bowiem niezamożna uchronioną 
tu  zostaje od lichwiarskiego wyzysku, znajdując natom iast ra
cjonalny punkt oparcia w naglącej potrzebie chwili. Nie zado
wala nas znów jednak pozycja „pożyczek na towary“ . Jak  odno
śnie do Towarzystwa wzajemnego kredytu, tak i tu  radziby- 
śmy koniecznie wiedzieć, na jakie też mianowicie wyroby i pło
dy najwięcej a na jakie najmniej, udzielono zaliczeń, gdy tym 
czasem ani słówka nie znajdujemy o tern.

Przechodząc do zysków i stra t dowiadujemy się że zysk 
brutto  wynosił rs. 252,469 kop. 70%. Po odtrąceniu: a) na 
pensje urzędników, lokal i inne koszty handlowe (co do tych 
ostatnich byłoby arcy pożądanem bliższe ich określanie) rs. 
43,086 kop. 101 ra, b) na wynagrodzenie członków zarządu rs. 
8,000, c) na wypłatę procentów z rach., przek., za kap. na 
lokacji do rs. 45,880 kop. 28, d) na przewidywane straty rs. 
1,000 i e) na wniosk. ruchom , i koszty organiz. rs. 2,336 kop. 
30, czyli razem rs. 100,329 kop. 68% ; zysk czysty  wynosił rs. 
152,140 kop. 02. Z sumy tej wydzielono (według § 68 ustawy) 
na fu n d u sz  zasobowy  rs. 17,607, a sumę rs. 144,000 na dy
widendy, z czego wypada 18 rubli na akcję  czyli 7,26%  w sto
sunku rocznym od kapitału zakładowego. Pozostałe rs. 533 
kop. 02'/*, przekazano na pokrycie stra t w roku następnym. Re
zulta t to, jak na pierwszy okres bytu instytucji, śmiało rzec 
można dobry. I  w.docznie Rada banku jest pewną, że może i 
powinien z czasem być lepszym jeżeli kapitał zakładowy uznała 
za korzystne powiększyć do rs. 2,000,000 przez wypuszczenie 
dwóch nowych seryj po miljon rubli. Kończąc o Banku dyskon
towym, nie możemy wspólnie z „Ekonom istą11 nie dodać iż nale
żałoby Radzie pomyśleć, ażeby jej agenci byli lepiej inspirowani. 
Organy te banku są jakoby ustanowione we wszystkich okoli
cach kraju, gdy tymczasem działalności ich faktycznej nigdzie 
prawie nie widać. A szkoda to doprawdy, agentów bowiem takich 
czynne i energiczne krzątanie się w sferze tranzakcyj kredyto
wych, zwrócenie raczej na siebie szerszej uwagi publicznej, 
mogłoby, pomnażając liezbę klientów banku, podnosić równo- 
czesnie'i stopień jego użyteczności społecznej.

Pozostaje nam jeszcze do przedstawienia działalność 
P a n k u  handlowego. I mamy też właśnie sprawozdanie z dru
giego okresu czynności bankowych, t. j. za rok 1872. W spra
wozdaniu tem z góry dwa uderzyły nas fakty: 1) że operacje 
bankowe w stosunku do okresu pierwszego wzrosły znakomicie 
i 2) że Filja petersburska, pod względem wysokości obrotów, 
prześcignęła o wiele instytucję centralną warszawską- Co do 
pierwszego, dość przytoczyć że ogólny obrot ze wszystkich ope
ra c ji  banku w Warszawie,“ w okresie drugim (1872 r.), wzrósł 
o 63% , wypłaty kasy podniosły się blisko o 77% , fundusze 
obce na rachunkach przekazowych i terminowych lokacjach 
zwiększyły się blisko w trójnnsób, suma zdyskontowanych 
weksli w okresie drugim podniosła się także, zaliczenia na to
wary uczyniły trzy i pół )azj  tyle, wreszcie zysk ogólny po
dniósł się do wysokości blizko cztery razy takiej jak ą  okres 
pierwszy się cieszył. Co zaś do przewyższenia w obrotach 
metropolji warszawskiej przez filję petersburską, zobaczymy to 
przytaczając ważniejsze dane sprawozdawcze z ostatniego okre
su działalności bankowej.

Ogólny obrót ze w szystkich operacyj w Warszawie wy
nosił rs. 295,940,665 kop. 72,— w Petersburgu rs. 426,669,221 
kop. 37,- razem rs. 732,609,878 kop. 09. Całkowity obrót ka
sowy w przychodzie i rozchodzie przedstawia cyfrę: w W ar
szawie rs. 111,435,817 kop. 9 ,— Petersburgu rs. 354,606,703 
kop. 13, razem rs. 446,042,520 kop. 95.

Rachunki przekazowe  w Warszawie: łącznie z pozostało* 
ścią z r. 1871 wynosiły rs. 19*273,156 kop. 97% ; z tego wy
płacono za czekami rs. 15,885,964 kop. 42. Pozostało więc 
z dniem 31 grudnia 1872 r. rs. 3,387,192 kop. 55% . Takież 
rachunki w Petersburgu doszły w ciągu r. 1872 łącznie z po
zostałością z r. 1871 do sumy rs. 45.037,997 kop. 67. W ypła
cono z tego za czekami rs. 41,499,817 kop. 56,— pozostałość 
więc w dniu 31 grudnia 1877 roku wyniosła rs. 3,538,180 kop. 
11. Procenty od wkładów na rach. przek., których stopę bank 
oznacza 4%  do 5% , uczyniły w Warszawie rs. 121,941 kop. 
75, w Petersburgu rs 143,654 kop. 03, razem rs. 265,595 
kop. 78.

K a p ita ły  na lokacji: w Warszawie (z pozostałością z ro
ku 1871 w ilości rs. 654,987) w ciągu r. 1872 doszły d o rs . 
6,273,662 kop. 17, z tego zwrócono rs. 3,686,132 kop. 95; po
zostało z końcem 1872 r. rs. 2,495,723 kop. 22. W Petersbur
gu suma kapitałów tych doszła (łącznie z pozostałością z r .  
1871) do rs. 3,732,349, z tego zwrócono w ciągu roku rs. 
1,161,729;— pozostało z d. 1 grudnia 1872 r. rs. 2,570,620. 
Procenty od kapitałów lokowanych bank płaci stosownie do 
terminów lokacyjnych 4 —5 do 5% %  rocznie. Procenty wy
nosiły w Warszawie rs. 96,625 kop. 56, w Petersburgu rs. 
17,193 kop. 95,— razem rs. 113,819 kop. 51.

Ukup weksli miejscowych: w Warszawie, sztuk 12,204 
na sumę rs. 8,496,964 kop. 19% (co razem z pozostałemi 
w portfelu z roku 171 sztuk, 1621 na rs. 1,547,716 kop. 28% ) 
wynosi rs. 10,044,680 kop. 4 8 ;—z tego zapłacono sztuk 11.971 
na sum> rs. 7.771.966 kop. 47; zostaje więc w portfelu sztuk 
1,857 na rs. 2,272,713 kop. 47. W Petersburgu (łącznie z po
zostałością z r. z.) skup weksli wynosił rs. 12,713,460 kop. 58; 
z tego zapłacono rs. 10,002,597 kop. 70.

W eksli zamiejscowych  w walucie krajowej, oraz weksli 
i monet zagranicznych skup wynosił: w Warszawie na sumę rs. 
7,305,669 kop. 28% , co łącznie z pozostałością z roku 1871 (rs. 
301,702 kop. 30) czyni rs. 7,607,371 koD. 67% ; z tego zaś sprze
dano lub wysłano de zainkasowania rs. 7,406,815 kop. 11% ; po
zostało więc w portfelu 200,556 kop. 56. W  Petersburgu skup 
takichże weksli łącznie z pozostałością wynosił rs: 31,749,663 
kop, 11; z tego sprzedano łub wysłano do zainkasowania rs. 
29,901,185 kop. 76, — pozostało więc w portfelu rs. 1,847,877 
kop. 35.

Papierów  publicznych  bank nabył w Warszawie rs. 
1,347.213 kop. 86, -  z czego zysk uczynił na kursie rs. 20,521 
kop. 44; w procencie rs. 21,060, kop. 96 razem rs. 41,582 kop. 
90. W  Petersburgu kupiono papierów na rs. 19,588,455 kop. 
34; — zarobiono zaś: na kursach rs. 14,727 kop. 32, procencie 
rs. 12,364 kop. 26, razem rs. 27,091 kop. 58.

Udzielono pożyczek  na papiery publiczne: w W arszawie 
(terminowych) nars. 1,586,558, (bezterm.nowych) n a rs . 236,218 
kop. 50; w Petersburgu: (terminowych) na rs. 3,866,385 kop. 
73, (bezterminowych) na rs. 10,395,413 kop. 52.

Otwarte kredyty  przedstawiają z r. 1872 cyfrę 2,969,652 
kop. 85.

P ożyczki na towary wynosiły: na zastaw towarów rs /. 
19,415, na towarjjporuczone w komis rs. 2,146,713 kop. 08%» 
z tego mianowicie udzielono 241 zaliczek na produkty  roi e 
w sum ie 637,798 kop. 56; zaliczenia zaś na cukier i inne towary 
doszły do rs. 1,526,962 kop. 52'/*.

Odnośnie do tej ostatniej pozycji, dotyczącej mianowicie 
pożyczek na produkty rolne winszując bankowi tyle pożądanego 
zwrotu, radzibyśmy by oddział ten jak najszerzej był czynnym. 
Z drugiej jednak strony żałujemy, że podobnie jak w banku dys
kontowym nie spotykamy się z pozycją: „pożyczki na zastaw  
kosztowności.“ O utworzeniu i tego oddziału, wartoby niemniej 
pomyśleć.

Z .,rachunku zysków i  s tra tu, dowiadujemy się, że zysk 
brutto, łącznie z nieznaczną pozostałością zysku z roku 1871 
uczynił rs. 561,169 kop. 60%; z którejto sumy po strąceniu ko
sztów handlowych i przewidywanych strat, w sumie rs. 192,822 
kop. 64 '%  oraz na amortyzację kosztów organizacji i ruchomo
ści rs. 2,120 kop. 62, czyli ogólnej sumy rs. 194,942 kop. 26%  
pozostało czystego zysku rs. 369,227 kop. 34. Z tych °dli- 
czono znów na fu ndusz  rezerwowy rs. 18,922 kop. 73„ na wyna
grodzenie członków rady zarządu i urzędników banku r3. 37,845
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kop. 42, na rachunek zysków na rok 1873 przeniesiono rs. 4591 
kop. 14 (jako końcówkę niepodzielną), a pozostałe rs. 312,000 
przeznaczono na dyw idendę. 7i tego wypadło na akcję po rs. 
26  czyli 10*/* %  w stosunku rocznym. N a końcu wreszcie spra
w ozdania spotykam y się z wiadom ością, że Rada banku uzyskała 
pozwolenie zwiększenia kap ita łu  do rs. 9 ,000,000 —  wskutek 
czego wypuszczoną zostaje 4 -a  em isja akcyj banku w ilości 
24 ,000 sztuk po rs. 250  każda. Rozpisana na akcje te, 
w p lata  w sumie rs . 2 ,400 ,000  w płynęła już do k a sy ,—dalsze 
zaś wpłaty nas tąp ią  w ciągu  la t  dwóch. W  obec cyfr w ogóle 
bardzo poważnych, bo po większej części miljonowych, łatwo 
przekonać się można, o silnym  i nader szybkim rozwoju Banku 
handlowego. Z cyfr niemniej wnosić należy i o zaufaniu do 
insty tucji publicznem . K apitały , tak  na rachunek przekazowy,

3. Opoczyński, m ający rozległości 1,612 w iorst kw. W  nim 
lasów 4 5 ,5 0 0  d iesiatin  1,934 sążni; w tej liczbie rządowych 
14,169 dies. 789 sążni i nierządowych 31,331 dies. 1,145 sążni.

4 . K oński, m ający rozległości 1,577 w iorst kwadr. W  nim 
lasów  73 ,620  dies. 941 sążni; w tej liczbie rządowych 21,189 
d ies. 2 ,118 sążni i nierządowych 52,430 dies. 1,223 sążni.

5. Iłżecki, m ający rozległości 1,800 w iorst kwadr. W  nim 
lasów 47,378 dies. 299 sążni; w tej liczbie rządowych 7,601 
dies. 1,702 sążni i nierządowych 39,776 dies. 988 sążni.

6. Opatowski, m ający rozległości 1,577 w iorst kw. W  nim 
lasów 33,804 dies. 2 ,388 sążni; w tej liczbie rządowych 6,477 
dies. 882 sążni i nierządow ych 27,327 dies. 1 .506 sążni.

7. Sandom ierski, m ający rozległości 1,048 wiorst, kwadr. 
W  n 'm  lasów 15,826 dies. 1,241 sążni; w tej liczbie rządowych

ja k  i  na lokację złożone, a wynoszące (z dniem  31 grud. 1872 2 ,352 dies. 684 sążni i nierządowych 13,474 dies. 557 sążni
roku) przeszło 12 m iljonów  rs., wymownie tego ostatniego dowo
dzą. Czyby więc B an k  handlowy nie zgodził się na tę  uwagę,

Ogółem w gubernji, na pow ierzchni 10,966 w iorst kwadr, 
znajduje Się lasów 297,987 d iesia tin  1,717 sążni: w tej liczbie

że zaufanie tak ie te m  silniej obowiązywać go winno w ogóle, a i rządow ych 84,570 dies. 2 ,3 3 0  sążni i nierządow ych 213,416
przedew szystkiem  do jak  najdokładniejszego zdawania sprawy z 
czynności. D otychczas bowiem wzgląd ten  sprawozdawczy rażąco 
je s t lekceważonym . I  tak: widocznym je s t fakt, że filja p e ters
burska pod względem obrotów, prześcignęła o wiele ceutralny 
bank warszawski; tym czasem  w sprawozdaniu zuajdujem y wyli
czone, niektóre tylko obroty filji, a bilansu jej osobnego nie po
dano wcale.— 1 dla czegóż to? Zyski np. z „otw artego k redytu41 
wynoszą rs. 23,760 kop. 657a, albo też z „zaliczeń na tow ary41 
rs. 36 ,464  kop. 36 'A , lub wreszcie w „kom isow em 14 przedsta
w iają one sum ę rs. 100,197 kop. 13. Czyżby więc bank do 
tego stopnia liczył na dom yślność in teresow anej publiczności, 
że wykazanie w jakim  mianowicie stosunku zyski z tych np. 
pozycyj p rzypadają na filję petersburską, a w jak im  na in s ty tu 
cję cen tralną , —uważał za zbyteczne? D alej każdy przyzna że 
sum a rs. 172,222 kop. 64, przedstaw iająca ko sz ty  hand low e, 
je s t  stosunkowo poważną; tym czasem  w obec ryczałtow ego jej 
podania, m kt z interesow anych ze szczegółam i tak  im ponują
cych kosztów nie może poznać się bliżej. Sum a wreszcie rs. 
74,625 kop. 42, obejm ująca „kom isowe od różnych  operacyj44 
podaną je s t  niem niej ogólnikowo, a jednak  i tu , pożądanem by 
było  niem niej bliższe cokolwiek objaśnienie. N a niejasność 
zresztą  sprawozdawczą, zwracano już bankowi handlowem u uw a
gę; m iejm y więc nadzieję że z nią w przyszłym  już  spraw ozda
niu nie spotkam y się może.

Otóż m am y streszczony obraz działalności p ryw at
nych trzech  banków  w arszaw skich . Ze streszczenia tego 
w idzimy przedewszystkiem , że każdem u z nich bądź co bądź, do
brze się  dzieje . Lecz tb  jeszcze nie dosyć, a naw et bardzo nie
wiele. Z góry już zaznaczyliśm y, że najw ybitn iejszą cechą ban
ków publicznych winna być u ży teczność społeczna-, obecnie 
przyznać w inniśm y, że banki nasze oddają publiczności nieza
przeczone usługi. W  ogólności zresztą  wiemy, że usługa ban
ków je s t  w ielką, lecz jak pow iada Supiński, nie je s t  jeszcze tem  
czem by być m ogła, gdyby banki i s tn ia ły  d la  k r a ju  a nie d la  
siebie-, gdyby ich naczelnem  zadaniem  było dobro powszechne, 
a  nie ich w łasne powodzenie. O ile więc banki nasze  uznają 
tę  przewodnią zasadę, o ile  raczej k ieru ją  się n ią  w codziennej j  _ 
p ra k ty c e ,—  nad tem  nieraz jeszcze zastanow im y się bliżej. 
D ziś kończąc,— życzymy im  i nadal również powodzenia a coraz 
pewniejszej siły.

dies. 1787 sążni.
Oprócz wyż przytoczonej przestrzeni lasów, w zaw iadyw a

niu adm inistracyjno-gospodarczem , gubernji radom skiej znajdu
je  się także lasów rządowych 8,825 d iesia tin  486  sążni, i nie
rządow ych, lecz pozostających pod dozorem  sk a rb u — 1,378 
diesia tin  432 sążnie, razem  10,203 d iesia tiny  9 1 8  sążni, które 
przy rozgraniczeniu obszarów leśnych gu b ern ji radom sk iej od 
gubernji kieleckiej, m ają być włączone do tej ostatn iej.

Z przytoczonych powyżej danych okazuje się, że pod wzglę
dem  przestrzeni lasów, pierwsze miejsce trzym a pow iat koński, 
najm niej zaś lasów posiada pow iat sandom ierski.

Z porównania rozległości gubern ji z ro z leg ło śc ią  lasów 
i z ludnością (471,085 m ieszkańców ), okazuje się, że na każde 
sto w iorst rozległości wypada lasów 2,717 d iesia tin  72 sążnie, 
na każdych zaś stu  mieszkańców wypada lasów lasów 63 die- 
siatyny 48 sążni. Co się zaś tyczy posiadania lasów , stosunek 
je s t taki, że na 100 dziesiatm  lasów  rządowych w gubern ji wy
pada 252 d iesiatyny 72 sążnie lasów  nierządow ych. N ajw ię
cej lasów rządowych posiada pow iat kozienicki, najm niejszą—  
pow iat sandom ierski; lasów zaś nierządowych, lecz zostających 
pod dozorem skarbu, największa ilość znajduje się w powiecie 
iłżeckim , najm niejsza zaś w powiecie końskim.

Lasy nie zostające pod zaw iadyw aniem  skarbu , podzielić 
m ożna na trzy  kategorje: lasy m iejskie, m ające  rozległości 86 
d iesia tin  1,457 sążni: lasy gm in w iejskich, rozległe na 2,694 
d iesiatiny  2,333 sążnie; la sy  pryw atne, t .  j .  należące do osób 
pryw atnych, Towarzystw  i t. d., m ające rozległości 168,148 
d iesia tin .

L asy  rządowe gubernji radom skiej podzielone są  na 6 
następujących łeśnictw :

1. Zwoleńskie, rozległe na
2. K ozienickie, ,, „
3. Łagow skie, „  „
4. P rzedborskie, „ „
5. Radzickie,

11,125
24,773
17,654
13,823
13,838
12,179

dies. 1,507 sąż. 
1,354 „
2,052 „
1,113 ., 
2 ,383  „
1,607 „ •

najm niejsze

I C T W 0.
g u b ern ji radom skiej.

L E ś
L a s y  w

G ubernja radom ska położona je s t m iędzy dwiem a rzeka
mi: W isłą , p łynącą wzdłuż granicy południow o-w schodniej i 
północno-wschodniej gubern ji, a P ilicą , p łynącą częścią, wzdłuż 
granicy zachodniej i północnej gubernji i w padającą do W isły; 
resz ta  zaś granicy gubernji radom skiej, oddzielająca ją  na po
łudnie i zachód od gubern ji kieleckiej, j e s t  sucha. Do składu 
gubernji radom skiej wchodzi siedm  powiatów:

1. Kozienicki, m ający rozległości 1,602 w iorsty kw. 
P rzestrzeń  lasu  tego pow iatu wynosi 48 ,860  dziesiatin 2,197 
sążni; w tej liczbie lasów rządowych 21,209 diesia tin  1,727 
sążni i lasów nierządow ych, należących do rozm aitych innych 
w łaścicieli, 27,651 d iesiatin  470 sąż.

2. Radom ski, mający rozległości 1,739 w iorst kw. Lasy 
tego pow iatu wynoszą 32 ;995 diesia tin  2 ,316 sążni; w tej liczbie 
lasów  rządow ych 11,570 diesiatin  1,618 sążni i nierządowych 
21,425 diesia tin  698 sążni.

6 . Szydłowieckie, „
Największe przeto leśnictw o je s t kozienickie, 

zwoleńskie.
Z pom ienionej p rzestrzen i lasów  rządowych otrzym ywano 

coroczuie, podług obliczenia przecięciowego za osta tn ie  trzy  
la ta , drzewa 1,858,665 stóp kubicznych, w artości podług taksy 
36,383 rs . 49 kop. Z podziału te j sum y stosow nie do w artości 
lasu wydawanego corocznie na rozm aite potrzeby, okazuje się, 
że 21,6°/o sum y pom ienionej wypada na zaspokojenie potrzeb 
zakładów górniczych rządowych, 9 ,8%  na drzewo wydawane 
bezpłatnie lub podług taksy  obniżonej, 46,3°/o osiągane je s t 
z sprzedaży na potrzeby miejscowe i 2 3 ,3 %  za drzewo na wy
wóz zagranicę.

(Dokończ, nastąp i)

C U K R O W N I C T W O .

O d z ia ła n iu  kw asu  siarkaw ego ( S O i )  na  ro z tw ery  cukrow e, 

w p rzy to m n o śc i so li a lka lic zn ych  (za w ie ra ją c yc h  k w a sy  or

ganiczne) i  w ęglanów , alkalicznych.

Dla poznania działania kwasu siarkawego na roztwory 
cukrowe w obecności soli alkalicznych zaw ierających kwasy 
organiczne, chemicy specjaliści po bardzo licznych doświadcze
n iach , k tórych zadaniem  było głównie w ykazanie czy kwas sia r
kawy rozkłada rzeczywiście wspomnione sole, doszli do n as tę-
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pujących rezultatów : Przedew szystkiem  sta ra li się poznaó dzia
łanie kwasu siarkaw ego, na czysty cukier trzcinow y czyli kolo- 
njalny. W  tym  celu do roztworu zaw ierającego 20%  czystej 
rafinady trzcinowej (polaryzującej 99.7), ogrzewanego przez 1%  
godziny w kąpieli wodnej, dolano zwyczajnego kwasu siarkaw e
go. Po następnem  zneutralizow aniu nadm iarow ego SO* roztwór 
zaw ierał prawie czysty cukier inw ertow any i kwas siarczany 
SOa. K ilk a  następnych doświadczeń okazało zawsze ten sam  re 
zu ltat.

D alej, do kolbki 500cc. wsypano 50gr. tejże rafinady s ła 
bo skropionej wodą a następnie nalano SO«, i pozostawiono 
płyn w spokojności przez 12 godzin,— poczem dopełniono kolbę 
czystą wodą do 500cc. Roztw ór polaryzował 37.7 zam iast 
38.2° w prawo, a obrachowawszy cukier inw ertow any, znalezio
no 0,221 gramów na lOOcc. I t ą r a z ą ,  jak  doświadczenie okazu
je , utw orzył się cukier inw ertow any przez działanie kw asu s ia r
kawego.

Poniew aż stadjum  działania kwasu siarkaw ego na oczy
szczone syropy buraczane, z powodu zupełnie niedokładnej zna
jom ości składu chemicznego tychże syropów, nie mogło dopro
wadzić do ostatecznych i pewnych rezultatów , poprzestano 
więc na doświadczeniu już znanych te raz  soli alkalicznych kwa
sy organiczne zaw ierających, jak  np. cytrynianu sody, szczawia
nu sody, m lekanu sody, benzoainu i mrówczanu sody. Doświa
dczenia te  okazały że:

a j  Kwas siarkaw y inw ertuje także cukier trzcinowy 
w przytom ności cytrynianu sody, inwersja jednak  zm niejsza się 
z ilością uży tego ' kwasu siarkaw ego, okazała się bowiem n aj
słabszą przy doświadczeniu, w którem  użyto 1 atom  sody na 
1 atoni kwasu, a najsilniejszą przy użyciu 3 atom . sody na
1 atom  kwasu.

b) W przytom uości cy trynianu sody i cukru, w ytw arza się 
więcej kwasu siarczanego z kwasu siarkaw ego aniżeli w czystej 
wodzie, jednakże stosunek w tym  razie pom iędzy SOs i SOa 
(przy obecności cukru), także nie daje się dokładnie oznaczyć.

c) O trzym any kwas siarczany przy tym  procesie n igdy nie 
w ystarcza na zobojętnienie sody zaw artej w cytrynianie, nie m o
żna wiec tejże soli rozłożyć wytworzonym  kwasem  SOa zSC L,jak 
wyżej powiedzieliśmy.

Przekonano się jeszcze dalej, że kwas siarkaw y w przy
tomności cytrynianu sody, naw et przy krótkotrw ałem  działaniu, 
cukier trzcinowy inw ertuje, że roztwór co do stężenia nie 
zm ienia s ię  i że kwas siarczany dopiero co się tw orzący, mało 
może m ieć wpływu na odbywający się proces chemiczny.

W  ten  sam  sposób doświadczane i inne sole alkaliczne, 
o k tórych wyżej w spom nieliśm y, potw ierdzały działanie kwasu 
siarkaw ego w roztw orach cukrowych.

Doświadczenia więc poprzednie stw ierdziły  się  prawie 
w zupełności, z tą  jednak różnicą, że przy użyciu benzoatu sodo
wego polaryzacja daw ała wyższe rezu lta ty , jak  przy innych so
lach. W ęglan  sody najm niej przeszkadza inw ersji cukru trzc i-  I 
nowego.

Z tego wszystkiego wypada, że kwas siarkaw y inw ertu je I 
roztw ory słabe cukru trzcinowego, szczególniej przy ogrzewa
niu tychże i że działania tego woale nie należy przypisyw ać sa
m em u li kwasowi siarczanem u. N ajsłabsza inw ersja okazuje 
się w przytom ności soli alkalicznych, posiadających kwasy or

ganiczne, a niknie praw ie zupełnie w przytom ności jednoczesnej 
w ęglanu alkalicznego prędko rozłożonego kw asem  siarkaw ym , 
k tóren  to  osta tn i ty lko w m aleńkich ilościach przechodzi na 
kwas siarczany, i może ty lko  bardzo niew ielką ilość soli a lk a
licznych odpowiednio rozłożyć.

MECHANIKA ROLNICZA.
„ B u c k e y e 1’ ja k o  żn iw iarka  z  odk lada tzem  sa m o d z ia ł  a jącym  

(z drzeworytem  fig. 56.)

ta len tu  wynalazczego, poświęcono w ostatn ich  la 
tach, dla zbudowania dobrego odkladacza sam odzialającego. 
W iele z wynalazków powyższych, co najlepszych, spożytkowano 
do zludow am a odkladacza przy żniwiarce Buckeye. Odkładacz 
przy Buckeye po w ielokrotnych popraw kach doszedł też  do ta 
kiego stopnia doskonałości i prosto ty , iż śm iało za jeden  z naj
lepszych uważanym i poleconym  być może. Odkładacz ten  
prócz prosto ty  i sny, odznacza się nadto  jeszcze lekkością, nie 
waży bowiem więcej jak  przyrząd  do odkładania ręcznego u d a 
wniejszych machin używany.

Jako  niezależny od budowy reszty  m achiny, bynajm niej 
nie zm niejsza je j prostoty, i z wszelką łatw ością może być zało
żonym i odjętym . R am iona obracające się za pomocą nader 
prostego przyrządu, służą zarazem  jako  przygarniacze i jako 
odgarniacze; jako przygarniacze posiadają tę  wyższość nad da- 
wnemi tego rodzaju przyrządam i, że nie po trzebują być reg u 
lowane stosownie do wysokości zboża m ającego być żętem , lecz 
zarówno dokładnie przygarniają na pom ost, zboże tak  w ysokie 
jak  krótkie.

Żniw iarka „B uckeye11 okazała się w praktycznem  użyciu 
w ogóle tak  dobrą, iż najsławniejsi i  najzdolniejsi rolnicy, 
najgoręcej zalecają takową.

Żniw iarko-kosiarka „B uckeye11 z odkładaczem  sam odzia- 
ła jącym , tn ie traw ę i zboże w ilości od 1 0 — 15 m orgów am e
rykańskich (7— 10 nowopolskich) dziennie, przy użyciu tylko 
2-ch .koni, bez przeprzęgania takowych.

P rzyrząd  nader łatw y w użyciu bo składający się z peda
łu, który powożący lekko nogą naciska, służy do regulow ania 
w ielkości garści, naw et przy żęciu najnierów niejszego zboża co 
do gęstości; za pom ocą przyrządu tego każde ram ię grabi, s łu 
żyć może dowolnie jako przygarniacz lub jako odgarniacz.

Zboże zżęte spada z pom ostu na ty l m achiny, w żadne 
więc zetknięcie z końmi nie wchodzi, lecz przeciw nie w zupeł
nie równych garściach pozostaje na polu gotowe do w iązania.

Odkładacze m ogą być również i w ten sposób nastaw io
ne, iż garście w różnych od siebie odległościach na polu przez 
m achinę ułożone zostają, przyczem zupełnie w mocy powożą
cego pozostaje uniknięcie złożenia garści na zawrotach, gdzieby 
następnem u przejściu m achiny p rzeszkadzać m ogły.

" P om ost w m iarę potrzeby dowolnie obniżanym i podno
szonym być może.

Połączenie pom ostu z ty łem  m achiny s iln ą  lecz g ię tką  
zaw iasą, wpływa nader ważnie na w zm ocnienie pom ostu; p rzy
rząd ten  powinienby się znajdować u w szystk ich  m achin, w k tó 
rych ciecie przed kołam i biegowemi je s t  umieszczone.
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Przegląd polityczno-finansowy

W arsza ica , d. 30 czerwca.

Z  F ra n c ji  lada chwila spodziewać się możemy wiadomo- j 
ści o przywróceniu monarchji; wstrzymuje takowe jedynie roz
kład dotychczasowy koalicji monarchiczno-klerykalnej na wza
jemnie nienawidzące się stronnictwa, co ją  w tym względzie ubez- 
władnia, gdy tymczasem ogół ludności je s t za rzeczpospolitą 
umiarkowaną

W Niemczech wywołał ogólną silną opozycję, projekt 
księcia Bismarcka do nowego prawa o prasie i to nie tylko w ca
lem" berliuskiera dziennikarstwie z Gazetą krzyżową na czele, 
lecz nawet w większości R eichstagu.—Z tąd  pogłoski o wskrze
szeniu ewentualnem sporu między tym  ostatnim  a rządem, sporu 
ważniejszego tym razem, bo Reichstag teraz całe Państwo nie
mieckie przedstawia.

W  H iszpan ji ważniejszym wypadkiem jest niby dyktatura 
udzielona p. Pi y Margail prezesowi rządu, jako środek heroiczny 
przeciw panującej anarchji.

W  Austro-W ęgrzech  uwydatnia się nowa polityka nie 
przeszkadzania rozkładowi Państw a ottomańskiego. — Co do 
klęski giełdowej utrzymują powszechnie, iż Rada Państwa umyśl
nie zwołaną będzie dla obmyślenia środków zapobiegających 
szerzeniu się nieszczęścia.

Przygotowania do regulacji końco-miesięcznej zajmowały 
przeważnie w minionym tygodniu giełdy zagraniczne, co 
wstrzymując interesy bieżące, spowodowało ogólną cechę ocię
żałości.

Giełda jedna londytiska wytrwała w swem ożywieniu za- 
przeszło-tygodniowem, opierając się na bardzo korzystnym wyka
zie stanu Banku angielskiego.

Wiedeńska  giełda spoczywa jeszcze w dawnej ociężałości. 
Losy kredytowe podskoczywszy wyjątkowo dnia jednego o drob
nostkę, nazajutrz zeszły nawet niżej dawnych notowań.

Na giełdzie berlińskiej cieszą się ciągle, z pomiędzy ro
syjskich papierów wartościowych ożywionym ruchem, pożyczki 
anglo-rosyjskie.

N a sza  g iełda  przedstawiała w minionym tygodniu w de
wizach zagranicznych ruch średnio-ożywiony.

Kursy takowych z początkiem tygodnia tendencję zniżko
wą okazując, poprawiły się ku końcowi i stanęły na stanowisku 
zaprzeszłotygodniowem, z wyjątkiem dewizy wiedeńskiej, która 
w obu terminach podniosła się o 1%. Za 3 m. Petersb. płacono 
z potrąceniem w stosunku 6 ‘/o rocznie czyli po 98’/ a °/o.

Papiery publiczne mało były poszukiwane, z powodu rzad
kości gotówki. Z takowych utraciły na kursie od zaprzeszłego 
tygodnia: 15 k. lis. ziem. 5%  nowe i lis. likwidacyjne, 10 k. lis. 
ziem. 4%  stare I  ser., lis. ziem. 4%  stare II  ser., lis. M. Warsz. 
I  ser. Zyskały zaś tylko 5 kop. lis. M. Warsz. I I  ser.: Z ruskich 
traktowano pożyczkę premjową I  ser. o 50 k. niżej, I I  ser. zaś 
podawano po l5 6 ’/a, nie mogąc jednakże takowej pozbyć.

K O R E S P O N D E N C J A
Tygodnika Przemysłowo-Handlowego.

W iedeń, dnia 15 czerwca. Mamy przed sobą w piśm ie 
perjodycznem ,,A ustrja“ , cały szereg wiadomości ze strony kon
sulatów austrjackich, dotyczący widoków na zbiory tegorocz
ne w rozmaitych krajach, podajemy zeń następujące szczegóły;

Z Odessy pisze konsulat generalny pod dniem 18 maja 
r. b., że dotychczasowe wpływy atmosferyczne rozwojowi zasie
wów mocno się sprzeciwiały. Należy się jednak spodziewać iż 
wegetacja dalej lepiej postępować będzie. Podług wiadomo
ści z Besarabji i Podola dotychczasowy stan ozimin, dobrych 
pozwala spodziewać się zbiorów. Go do winorośli, wiadomości 
bardzo są sprzeczne, lecz zdaje się że surowość powietrza wię
cej tylko drzewom owocowym zaszkodziła.

Konsulat w Gdańsku donosi: W okolicach tutejszych po
la ozimne ucierpiały znacznie, a zasiewy jare z powodu ciągle 
trwającego chłodu, żadnego długi czas nie czyniły postępu. 
Rzepaki i inne rośliny olejne dosyć wypadły dobrze. Sprzęt 
siana bardzo się opóźnił.

Konsulat w Kolonji donosi: Po pięknej pogodzie w m ie
siącu marcu i kwietniu mocne nastąpiły zimna wraz z przymroz
kami w nocy, które chociaż zasiewom nie zaszkodziły wiele, zato 
owoce wyniszczyły bardzo. Winorośl nad Renem, Mozelą i A rą 
również ucierpiała bardzo. W okolicach Nekaru podobne obja
wy także miały miejsce w r. 1847. Rok ten co do opóźnionego 
zimna i śniegu zupełnie te same przedstawiał symptomy, a je- 

j dnakże był rokiem urodzajnym. W sąsiednich departam en
tach Francji, pola zbożowe jako też*winogóry, bardzo zostały 
dotknięte, zwłaszcza w Burgundji, w departamentach Sekwany 

| i Loary. Z tej okoliczności winom węgierskim czerwonym 
j  dobrą można rokować przyszłość. W ystawa tegoroczna poda- 
j  je sposobność lepszego z niemi zaznajomienia się niż to było 
dotychczas.

Konsulat szwajcarski donosi z Genewy, iż w okręgu tam 
tejszym stan zasiewów nie daje żadnej obawy z powodu panują
cego poprzednio zimna, natom iast szkody w drzewach owoco
wych i winnicach są nader znaczne i wszystkie kantony niemi 
dotknięte zostały.

Co do wiadomości z kraju tutejszego notujemy: w W ę
grzech jako i południowej Austrji, jakkolwiek stan zasiewów 
nie ucierpiał, to jednakże urodzaje nie będą znaczne i tylko 
miernych zbiorów spodziewać się można. Rzepakom sprzyjały 
bardzo wczesne ciepła, zbiór ich je s t nader obfity.

Pomimo ciszy targów zbożowych zagranicznych, ceny zbo
ża tutejsze i tak już bardzo wysokie zawsze jeszcze mają te n 
dencję podwyżki.

Małe zapasy uie wystarczą do żniw nowych, a handlarze 
zbożowi pomylili się w rachubie, nie porobiwszy naprzód dosta
tecznych zakupów zagranicą. Wiadomości niepomyślne o w i
dokach zbiorów, jako też smutne bardzo położenie giełdy tu te j
szej, mocno wpływają na coraz wieksze naprężenie cen. W ła
ściciele zboża miejscowi, przesadzone nieraz żądają ceny z powodu 
chwilowego braku ziarna, znajdują jednak odbiorców, tern bar- 
dziej gdy i zapasy mąki już także nie są duże.

Na ostatnim targu przy obrocie około 25000 cent. pszenicy 
ceny tejże były przecięciowo o 40 grajcarów na centnarze 
wyższe.

Od czasu poprzedniego naszego raportu ceny zboża po
dniosły się: na pszenicy do przeszło złr. na centnarze i podo
bnież blizko na cent. mąki, nie zrobiliśmy zatem zawodu tym,, 
których do transportowania zboża tu  dotąd nakłanialiśmy. ‘

J u l. Iz...
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Wiadomości bieżące.
J a r m a r k  tegoroczny na wełnę,  pisze G. H ., odbył się u nas 

w warunkach zupełnie normalnych.
Po  ukończeniu się jarm arku zeszłorocznego, wyrobiło się w tym 

artykule silniejsze usposobienie. Wełny bowiem pozostawione domom 
handlowym tutejszym w komis, zaczęto rozkupywać, tak , że w przecią
gu bardzo krótkiego czasu zapasy znajdujące się w składzie bankowym, 
przeszły w drugie ręce, z podwyżką cen w stosunku płacy jarmarcznej 
do 6 tal. W dalszem następstwie i prawie do końca roku zeszłego, za
częły oddziaływać deprymująco wiadomości o przebiegu aukcyj wełny 
kolonialnej, a interes z początku ożywiony znacznie zmalał. Od po
czątku jednak roku bieżącego handel wełny przeszedł w pogorszającą 
się fazę. Anormalny stan powietrza roku zeszłego wywołał zastój 
w fabrykacyi, tak  w przemyśle zagranicznym jak  i krajowym. Zakłady 
przerabiającę wełnę w Tomaszowie, Ozorkowie, Łodzi i B iałym stoku 
posiadające znaczne zapasy wyrobionego a niesprzedanego m aterjału, 
ograniczyły swą produkcję, a niektóre z nich zbyły niepotrzebny su
rowy produkt. Handlarze także zagraniczni wstrzymywali wszelkie 
zlecenia, tak , że w kilku miesiącach wyprzedzających nasz jarm ark, 
tranzakcje tak  na towar miejscowy jak  i kontraktow y ospale były wy
konywane.

N a odbytych poprzedzających nasz jarm ark, targach prowincjo
nalnych szląskim wrocławskim oraz poznańskim, dowozy były mniej
sze od la t poprzednich i  tylko to mogło być powodem, że ceny z po
czątku nizkie, w miarę przybywania kupców, zaczęły się podnosić 
równoważąc się z cenami roku zeszłego.

Nasz jarm ark jako środkujący między szląskim, poznańskim 
a  berlińskim już m iał wskazówkę co do cen zagranicznych i chociaż 
kupcy zagraniczni, przybrali w pierwszym dniu postawę wyczekującą, to 
wszelako w obec stałości ze strony producentów i zmniejszonego do
wozu towaru, zaraz w drugim dniu jarm arku zaczęli objawiać chęć ku
pna, tak, że interes prawie przez cały ciąg  jarm arku utrzymywał się 
jednostajnie, przy łatwości w porozumieniu między kupującymi 
a  sprzedającymi. Dowozy z powodu zimna a ztąd  opóźnionej strzyży, 
zwolna postępowały, przez co deputacja jarm arczna widziała potrzebę 
przedłużenia term inu jarm arcznego o dalsze 3 dni.

Przyjęto i zważono na wagach miejskich i bankowej do 20 wie
czorem 36347 p. 13 f. a razem z ilością przedjarm arczną wynoszącą 
2 0 5 0  p. było ogółem 38397  pud. 13 f. (W r. z. było 44983  czyli 
mniej o 3500  p .).

T ak mycie jak  i wydajność były zadawalniające. Gatunki 
średnie kondycyonowanu miały dobry pokup, żądania na te gatunki 
przewyższyły nawet oferty, a nadeszło w ostatnim dniu zlecenia nie 
mogły z powodu braku tych gatunków być wykonane. Ceny z małe- 
mi zmianami uregulowały się jak następuje:

na wysoko cienką 105 — 1.16 
cienką 98 — 103

średnio cienką 7 8 — 84
średnią 7 0 — 81

ordynarną 5 4 —  62
Z ogólnej ilości 38000  p., sprzedano około 30000; reszta zaś po

została na składzie.
Dowozy wełny i tranzakcje na sk ładach  trw ają  jeszcze.
Jeden z członków delegacji jarm arcznej podniósł myśl odroczenia 

terminu jarmarcznego o kilka dni, motywując tem , że wiadomości 
z targu  berlińskiego zwykle 18 czerwca się rozpoczynającego mogą być 
najlepszą wskazówką w unormowaniu cen. O ile wniosek ten może 
mieć co przeciw i za sobą, to w każdym razie należałoby zasięgnąć 
w tym względzie rady samych obyw ateli— być bowiem może, że termin 
Ś. Ja ń sk i a  ewentualnie 1 lipca, wymaga wcześniejszego u regu 
lowania interesów.

—  N a posiedzeniu swem z d. 17 b. m., postanowił Komitet 
giełdowy warszawski, zaprosić z grona zgromadzenia giełdowego—-pp. 
Aquilino Karola, Epsteina Mieczysława, Faiansa Maurycego, Fuchsa 
Edm unda, Fuchsa Juljana, Jakobsona Karola, Konitza Samuela, Ma- 
chotkina Gordjusza, Meyera Hermana, Scholtzego Karola i Wołowskie
go Stanisław a, celem wypracowania pod przewodnictwem pana Edw ar
da HeriBga członka Komitetu, — projektu urządzenia G ie łdy  p ro -  
duktowo-towarowej  i ustanowienia zwyczajów w handlu produktowym 
przyjętych, tak kupującego jak i sprzedającego obowiązujących.

Prócz tego pp. Bergsona Józefa, Poznańskiego Józefa, Eosen- 
bluma Dawida i Spiessa Ludwika— celem urządzenia listy urzędowej 
firm, tak handlowych jak  i przemysłowych, na zasadzie składanych 
cyrkularzy legalizowanych, z wymienieniem prokurentów lub osób do 
zastępowania tych firm na Giełdzie upoważnionych.

K omitet oddaje rzeczonej Komisji dla obrad Salę giełdową, 
w dniach i godzinach na to przeznaczyć się mających.

Na posiedzeniu swem zaś z d. 20 b. m. postanowił tenże Komitet 
zaprosić celem porozumienia się co do notowania kursów  rimes i pa

pierów publicznych na giełdzie tutejszej, z g ro m  członków Zgromadze
nia giełdowego, pp. Bergsona Józefa, Fraenkla Sam. A nt., Goldfedera 
Adolfa, Goldstanda A leksandra, Kronenberga Leopolda, Landaua W il
helma, Partowicza O ttona, Portnera  Samuela, Eoseublim a Dawida, 
Starkm auna Ludwika,, ze składu zaś Członków Komitetu pp. Ju lju sza  
W ertheima jako przewodniczącego, Feliksa H alperta , H enryka N a- 
tansona i Ju ljana Wieniawskiego, na sesję w Sali giełdowej na dzień 22 
b. m. o godzinie 1 po poł., która też ju t  się odbyła i z której w swym 
czasie sprawozdania podać nie omieszkamy, wspominając nateraz ty l
ko, iż postanowiono delegować po dwóch z grona członków K om itetu 
na każdy tydz. do prezydowania przy codziennem notowaniu kursów, 
przyjąwszy za zasadę zaznaczać w dwóch rubrykach: podaży i popytu 
— ’kurs rimes o Vin/o wyżej i o V i°lo  niżej, a od papierów publicznych, 
a T«°lo niżej i o 'le ° lo  niżej kursu przeciętnego rzeczywiście zap ła 
conego. Posiedzenia Komitetu zbierają się stale we wtorki i p ią tk i o g. 
4 po poł ud .

O G Ł O S Z E N I A .
W  lliem  Półroczu wychodzić będzie w tym samym jak  dotąd 

formacie, z ciągłym baczeniem na rozwój w szys tk ich  g a ł ę z i  
i w ied zy  ludzk ie j  i na jej stosowanie do prak tycznego  życia.

OGNISKO DOMOWE
TYGODNI K

poświęcony sprawom: ży c ia  rodz innego , wychow ania  f i z y c z 
nego i  um ysłowego, ku l tu ry ,  cywilizacyi,  gospodars tw a  

domowego  i t. d.
P R Z E D P Ł A T  A: 

w Warszawie (b iz  odnoszenia): Na prowincyi;

Rs. kop. 38 
12'/. 
50

Kwartalnie 
Półrocznie 
Rocznie . .

Rs. I kop. 50
ii  3 , ,

u 6 „  —
1
4

w obec różnorodnych prądów opinii i skr aj- 
atoi na niewzruszonym gruncie  m rra ln o śc i ,

M iesięcznie 
K w arta ln ie  . ,,
R o c zn ie . . .  „

Pismo n i s z e
nych przekonań, 
wiedzy i praktyki życia i na nim, o ile warunki obecne p o z w a 
lają, rozwija sorawy społeczne, kwesiyje ro iziny.  wychowania, .* 
hygjeny, gospodarstwa, podając pod różnemi formami obrazy 
żyda ,  bogactwa, zatrudnień innych narodów.—  Redakcyja do
łoży s ta ra ń  by komplet roczny stanowił pewną organiczną ca
łość, a tem sarn im  mógł służyć za podręcznik pożytku i roz
rywki dla różnego wieku i s tanu członków rodziny.

R ed ak cy ja  O g n i s k a  B P o i u o w c g o ,  do k ąd  k o respon - 
dency je  i p rzed p ła ty  p rzesy łan em i być w inny , m ieści się w 
W arszaw ie , K rak o w sk ie -P rzed m ieśc ie  N r. 4 4 4  (73 now y).

R u r j T a s f a l t ó  w e  wytrzymujące 18 atmosfer olśnie7 
nia, do rozprowadzania wody w ziemi, które przedstawiają tę  
wyższość, że nie rdzewieją jak  ru ry  żelazne, a przy tem są o p o 
łowę tańsze od tychże.

P i e c e  różnych systemów, znaczną oszczędność opału przed
stawiające z powodu doskonałej konstrukcji swojej. Ł a ź n i e  
p a r o w e  p o k o j o w e .

Wszelkie mosiężne przybory do rozprowadzania gazu np. 
k e k i ,  k r a n i k i  p r z e l o t n e ,  k r a n i k i  do rurek g a 
zowych i t .  d. polecają.

K M lF S  & K U K S I
w W arszawie, ulica Miodowa Nr. 4 9 0 [  1.

~  i t s t k L £ «  ■<» «

s  fa b r y k i  p p .  Schae f fe r  et B u ddenberg  w M agdeburgu ,
3  cale średnicy po rs. 11 i
4  „  „  „ „  12 kop. 50! od 1— 20 atmosfer.
6 ,, ,, '

Y a c i i u n i c t r y  6 cali średnicy rs. 14.
W o t l o w s k a z y ,  s z k ł a  i k r ą ż k i  gumowe do 

tychże.
k r a n y  do manometrów, p o m p k i  a l i m e n t a 

c y j n e  i wszelkie a r m a t u r y  do kotłów parowych, ś w i -  
s t a w k i .

H R  A FT H U K I*
(5) w W arszawie, ulica Miodowa N r. 4 9 0 /1 .____  (3 , 12q

W  składzie machin i narzędzi rolniczych H . Goldenringa  
przy ulicy Miodowej Nr. domu 4 9 4  złożony do sprzedania

i M ł y a i
z Lokomobilą o sile 8-m iu koni, za cenę rs: 2,500. Bliższa 
wiadomość w Redakcji Tygodnika Przemysłowo-Handlowego 
codzień do godziny 1-ej z południa.
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CENY TARGOWE PRODUKTÓW
W a rsz a w a  

d .23— 28 Czerwca
Od Rs. I do Rs.

Pszenica, 242 f. smolna i ordynar . korzec 9,30 9,75
„  pstra i dobra * * 11 10,95 11,25

„  w wyborowa . . 11 11,25 11,40
Żyto, 232 f ...................................... M 5,50 6,00
Jęczmień, 2 i 4 -ro rzę d .2 0 2  f. 4 ,05 4,50

3,45 4,
Rzepik l e t n i ............................... -- —■

„ zim ow y............................... ' 1 ' -----

5,40 6,00
„ c u k r o w y ......................... G,75 7,50

F a s o la ............................................ D 7,00 7,20
Maka pszenna parowa 000. 11 2,85 3 ,00 '

0 0 -  '
11 2,65 2,80

11 ““ 11
°- •

11 2 ,4 7 '/ . 2,627*
L n 2,25 2,40

n .
U  ł l  11

i i 2,10 2,25
„ żytnia pytl. N. 1 i 2 . . i i 1,50 1,60

Ziemniaki ...................................... 1,80 2,90
Okowita (hurtowo) . . . . 1,72 1,78
Cukier rafinat . . . . . . . kamień 24 f. 3,65 3 ,7 7 7 .

„ m ą c z k a ......................... « n 3.45 3,60
Wełna cienka za centnar (132 f.) , talarów 100 116

,, średnia „ „ „ 11 70 90
„  ordynarna ,. ., 1» 54 62

GIEŁDA PETERSBUSKA z dnia 27 

Od Rs. 1

z dnia 24  

D o  Rs.
Weksle na Londyn 714* 742’ . . . . 3 2 V i “(5 . 327.oV ,‘

„ Amsterdam 3 „ . . . . 161% j 1637>
„ Hamburg 3 „ . . . . 27 U/ * i 2 7 2 7 ,
„ Paryż 3 ............................ 3427', 343 7 ,

5°/o Bilety Banku pań. 1 em. . . . . 9 5 7 , 9 5 7 ,
5%  „ 2 em. . . . . 957* 9 5 7 ,
5°/o „ „ 3 em. . . . . 957. —
5a Pożyczka S t i e g l i t z a ..................................... 9 3 7 ' —
5°/o Pożyczka pr. z r. 1864 1 em . . . . 1577* 159
5%  ., „ „ 1866 2 em . . . . 1567 , ! 1567 ,
5°/o ,, ros. ang. z r. 1870 . . . . 1 1 1 7 . 1 111%
5°/o Listy zastawne r o s y j s k ie ......................... 1067 , 1067 ,
Akcje dróg Żelazn. Wielkiego Towarzystwa . 1 4 0 1 3 9 7 '
Akcje dróg Żelazn. Warszawko Wiedeńskiej . — —

„ Terespolskiej 115 1147 ,
! Obligacje dróg Żelazn. Wielkiego Towarzystwa 99 8 8 7 ,

Mikołajewskiej . . . 1 1 6 7 » 1067 .
Terespolskiej . . . — ---

Warszawskiego Banku Handlowego . . 280 280
■ Dyskontowego . . 261 —

Imperjały . . ............................... 613 i
57* ! 5 7 ,

742 7 , i -

O I E Ł D A W A R S Z A W S K A

W E K S L E .
B e r lin  100 t. 2 d. dL  te r .

a  vista 
G d a ń sk  „  „
H a m b u rg  3 0 0  B . M .
L o n d y n  1 ft. s tr .,  3 m iesiące 
P a ry ż  300  fran k ó w , 10 dn i 
W ie d eń  105 f l . ,  2 m. 

a  v is ta
P e te rsb u rg  100 rs .,  3 mies.

„  a  v is ia  
M oskw a 100 rs .,  1 mies. .

A K C J E  i O B L IG A C J E .
A k c je  w ielkiej K om p. ko l. żel. za 125 rs. 
4 %  %  ob i. d itto  2 0 0 0  fr . 500 
A k c je  ko le i żel. W arsz . W iedeń .
O b i. drog i żel. W ar . W ied . po  50 0  fr . 
5 %  ob i. W arsz . W ied . 100 . ta l .  .
A k c je  k o l. żel. W arsz . B ydg . 100 rs .

,, „ o 500  „
5%  A k c je  k o le i żel. W arsz . T e re sp .
O b lig i ,, u S 
5 %  'A k c je  „  E a b r. Ł ó d zk ie j 
A k c je  B . H . W . I I  i I I I  z w p ła tą  250 
A kc. „  ., „  lY e m . z w p ła tą  r .  100 

„  B a n k u  D y sk o n . rs . (250)  .
„  B . H . w  Ł .  rs . (2 5 0 ) z wp. 100  
„  W arsz . T ow . ubezp . z w p ł. 125 rs 
„  T o w . Ł a z . Ł aź . 50 0  rs .

P A P I E R Y  P U B L IC Z N E .
O blig i karbow e rs . 100 .

„  cząstkow e z ł. 500 .
C e rty fik a ty  B an k o w e  A . z łp . 3 0 0 .

B . „  2 0 0 .
„  , ,  bezp ro cen to w e

D ow ody  K om . lik w id . 1 00  
L is ty  zas taw n e  1 0 0  rs . 1-a  se r ja  .

„  „  1 0 0  rs . 2 - a  s e r ja  .
„  „  now e z r .  1869

L is ty  z as taw n e  m ia s ta  W arszaw y  ser. I  
,i ii n n ser .II, 

L is ty  z as taw n e  m. Ł odz i 
4 %  L isty  likw idacy jne  .
O b lig i T o w . K re d , Z iem sk . za  100  rs .
5 -ta  p o ży czk a  ro s . z r. 1864  S tie g li tz a
6 - ta  „  1865 „
5 %  B ile ty  B a n k u  P a ń s tw a  z r. 1860 
4°/o M e ta lik i za  L u ty

,, S ie rp ień
5 %  P o ż y czk a  R os. p rem . z r. 1864

■i ,, o s tem p lo w an a
n „  1866
„  „  o s tem p lo w an a

5 °/0 L is ty  Z astaw ne R o sy jsk ie  .
M O N E T Y  I  B A N K N O T Y  

P ó łim p e r ja ł
D u k a ty  h o le n d e rsk ie  now e 
P r u s k ie  b ile ty  K asow e .
B ile ty  b ankow e au stry ja ck ie

P o n ie d z ia łe k  d .  23 W to rek d. 24 Ś ro d a  d . 25 C zw artek  d . 26 P ią te k  d. 27 S o b o ta  d. 28

żąd a n o  J p łaco n o ż ąd a n o  | p łaco n o ż ąd a n o  j p łaco n o żąd a n o  j p łacono żądano  | p łac o n o ż ą d a n o  | p ła c o n o

l l l , 9 7 7 * i m , 6 7 i / 0 | 1 11 ,75  111,45 11 1,110 111 ,60  11 1 1 ,9 7 '/ , ! U , 6 7 % . 1 1 1 ,9 ? '/ ,! 1 1 1 .6 7 % ! 1 1 2 , 1 2 % 112,82
1 1 1 ,8 2 7 4| 11,5 2 ' / 1 1 1 ,6 7 1 /, 111,37V* 111.75  1

_  1
1 1 1,45 111 ,90  1 11,60 1 111 ,90  i 1 1 1,60 1 1 2 . 1 2 % 112.82

7 ,45 7.43 7 )4 3 7 , i 7 . 4 1 '/ “ 7 ,44 7 ,42 7,44 7,42 7 ,44 7 ’4 2 '/ * 7 ,45 7 ,43
88 ,65 88.35 88 ,50 8 8  2 0 8 8 .5 7 ’/ , 8 8 ,2  7 '/a 8 8 ,6 5  j 83 ,35 8 8 , 6 5 1/ , 88 ,87 88 .57
9 8 ,5 5 — 9 9 .5 5  j 9 8 , l p 98.35 9 8 ,1 0 9 9 , 98 ,55 99 ,60 9 8 ,1 5 9 9 ,4 5 9 9 ,
99 ,45 99, 9 9 ,4 5  | 9 9 ,1 5 9 9 .5 2 ’;* 9 9 . 0 7 '/ , 1 0 0 ,2 0  ! 99 ,75 10 0 .6 0 1 0 0 ,2 0 100 ,80 100,35
— 9 8 ,5 0 — 9 8 .5 0 — 9 8 .50 —  1 9 8 ,5 0 — 9 8 .5 0 — 9 8 ,5o

1 0 0 . 9 9 .9 0 100 9 9 .9 0 1 0 0 . 99 .90 1 0 0 , 99 ,90 1 00 99 ,90 100 9 9 ,9 0

— —  _ — r - — — — — — — —

139,
■A

139. 139, , 139, _ 1 38 ,50 ___ 139,
__ — — __ — — — — 9 7 ,5 0 — —
95. 95 . __ 9 5 , 95, — 95 — 95 , —

—. __ __ ____ .__ — ■ 8 4 ,5 0 — —
__ __ __ __ _ __ ( — — — 10 4 ,5 0 — —

73.25 7*2.75 73,2 5 72 ,75 73 ,25 7 2 .7 5 73, 72 ,75 73, j 72 73 , 72
77 . 76 77, 76 , 77, 76, 77 , 76 77, 76 77, 7&

114,5  0 — 114,50 114,50 114 ,50 — 114,50 — 115.50 —
— — — — — __ ' — — — — — —

1 0 5 ,5 0 — 1 0 5 ,5 0 — 105,50 __ 105, 104, 105, — 105, —
__ ’.__ — __ __ __ — — 282 — __ -—
___ ___ — ,___ ___ ___ 114 113 — —
— — .. — ' — ___ - — — 262. — .2 5 5 , 225
— — — — — — — — — —

1 126, — 126 — 126, 126, — 126, 126 , —
— — — — 51 7, — 518, — —

— _ _ — 89  50 . —
___ __ ___ ___ __ — — 11 1 ,5 0 ___ —
_ _ ___ ___ ___ ___ — ' .  — 5 l ,5 o — —
— — — .— __ __ ___ — — 3 4 .5 0 — —
___ _ _ — ____ ___ _ ____ — — — — —

i - — — — — _ . — — — — 8 0 . — —

9 5 ,9 5 9 5 ,6 5 9 5 ,9 5 9 5 ,65 9 5 ,5 0 9 5 ,2 0 9 5 ,5 0 9 5 ,1 5 9 5 ,3 5 9 5 ,0 5 9 5 ,70 9 5 ,4 0
9 4 ,30 9 4 , 94,30 94, 9 4 ,3 0 94, 9 4 ,2 5 93 ,9 0 94 ,20 93 ,9 0 9 4 ,2 0 9 3 ,9 0
9 4 ,3 0 94 , 94 ,35 9 4 ,05 9 4 ,3 0 94, 9 4 ,2 5 9 3 ,9 5 94 ,20 9 3 ,9 0 9 4 ,2 0 9 3 ,9 0

• 90 , 8 9 ,TO 89 ,90 89 ,60 8 9 ,8 5 89 ,55 89 ,75 8 9 ,4 5 8 9 ,75 8 9 ,4 5 89 .80 8 9 ,5 0
89 .10 8 8 .8 0 89 ,05 88,7  5 8 9 ,0 5 88 ,75 89 ,0 5 88 ,75 89,0 .) 88 ,7  5 89 ,05 88 ,57

— — ___ ___ ___ ___ 84 — —
79,75 79 ,4 5 79 ,70 7 9 ,4 0 7 9 ,6 5 79,35 79 ,60 79 ,3 0 79 ,50 7 9 ,2 0 79,45 79,15

___ ___ ___ ___ _ — ___
—

— 93 —

___ — Z ___ , i  ~ I _ ___ ___ — — ___ —
96 ,25 — 96 .2 5 95 ,2 5 9 5 ,5 0 95, 95 .5 0 95 9 5 ,5 0 —

____ ■— 1 0 0 ,2 0 ___ —

____ ___ — 100.35 ___ —
160, 159, 160 , 150. 15 9 ,5 0 158 ,50 159 ,50 1 5 8 ,5 0 159, 158 . 158,50 —

— — ___ _ ___ ___ ___ |  — — — —
156 ,50 155 ,50 156,50 155 ,50 156 ,50 — | 156,50 i  —  ■ 156 ,50 — 156,50 —

107,25 — 107,25 — 107 ,25 — 107,25 1  — 107,25
i  “

107. —

___ _ _ _ — — 6 ,1 0 — —
_ — _ _ , . - - - - — 3.62 — —
_ — _ __ _ _ _ _ - - - j  — 1. 1 2 % I 1 ,1 2 — —

1 - 1 ~ — — — — - - - 6 7 % — — —

T r e ś ć :  Od Redakcji.— Warszawskie banki prywatne p. J .  Jeleńskiego—Leśnictwo: Lasy w gub. radomskiej.—Cukrownictwo: Działanie kwas 
ka rolnicza: „Buckeye" jako żniwiarka (z drzeworytem).—Przegląd literatury.—Przegląd polityczno-finansowy.— Wiadomości bieżące.-

i kursów. Giełdy.—Ogłoszenia.
-Tabele cen produktów
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